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Przedpłata wynosi: 
w Krakowie: 
miesięcznie 1 złr. 85 cnt., kwartalnie 4 złr., 
półrocznie 8 złr., rocznie 16 złr. 
Za odnoszenie do domu dolicza się 15 cnt. 
miesięcznie. 
Na prowincji | w całej monarchji Austro-Węg.: 
miesięcznie | złr. 40 cnt., kwartalnie B złr. 
pólrocznie 10 złr., rocznie 20 zir. 


Numer pojedyńczy 6 cnt. na prowincji 10 cnt. 


Kraków, Poniedzialek 9 Stycznia 1898. 


Rocznik V 


wychodzi codziennie o godzinie 8 rano. 


Cena ogłoszeń: 

"Za wiersz petitowy, lub jego miejsce. za 
pierwszy raz 10) cnt., za następne po 5 cnt. 
Drobne ogłoszenia zwykłym drukiem po 8 cut. 
od wyrazu, tłustym drukiem po 6 cut. od 
wyrazu, Minimum ceny drobnych ogloszeń 
25 cnt. „Nadesłane 20 cnt. od wiersza. 

Adres dla telegramów: 
„KURJER POLSKI“ — KRAKÓW. 


Rękopisów Redakcja nie zwraca. 
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Kronika krakowska. 


Kalendarzyk zabaw I zebrań publicznych. 


Puniedmatek Y9 stycznia. O godz. 6 w. posiedzenie 
wydziału filologicznego w Akad. Umiejętności. — O 

. 7 w. koncert „Lutni* w botelu Saskim. 

Wtorek 10 stycznia. O g. 7 w. w teairze: „Sfinks“ 
K. Tetmajera, „Ostatni fant“ Ad. Staszczyka, „Nie 
dojechali” St. Graybnera i Monogram Ant. Siemaszki 
(jednoaktówki). — O g. 5 p. p. posiedzenie Rady 
miejsklej, 

Sroda 11 stycznia. O g. 2 p. p. koncert muzyki 
wojskowej w parku krakowskim (ślizgawka). 

Gswartek 12 stycznia. O g. 7 w. w teatrze: „Przye 
jaciele* Fredry i „Pierwiosnki* Ujejskiego (debiut 
PSÓW Wachiel). 

Piątek 13 stycznia. O g. 
zku literackim". 

Sobotu 14 stycznia. O g. 7 w. w teatrze: „Podróż 
na wschód“ Biumenthala 1 i Kadelburga (krotochwila— 
po raz pierwszy). 

Niedziela 15 stycznia. O. g. 2 p. p. zabawa kostju- 
mowa A lodzie na stawie Kw. „łyźwiarskiego. — O 
g. 2 p. p. konceri muzyki wojskowej w parku kra- 
KowakNii (ślizgewkaj. — Og. ? w. w teatrze: „Po- 
dróż na wschód* Blumenthala i Kudelburga (kroto- 
chwila). — O g- 7 w, wystawa obrazów. Oświetle 
nie elektryczne, Muzyka wojskowa. — O g. 7 w. 
przedstawienie amatorskie w Tow. „Gwiazda“. 


7 w. pogadanka w „Zwią 


Kalendarz myśliwski. 


Polować można na: Jelenie, kozły (rogacze), za- 
jące, jarząbki, cietrzewie, giuszce (koguty), słomki, 
hazanty, kuropatwy, dropie I pardwy, krzyki, dubelły, 
kuiony, batalijony, dzikie gęsi, dzikie kaczki i lisy.— 
Co do kuropatw, te po pierwszych śniegach nie po- 
winny być Btrzelane. 


Kalendarz rybacki, 


W styczniu nie wolno łowić raka samca i samicy, 
„ natomiast woino łowić wszystkie gatunki ryh, jeżeli 
inają przepisaną miarę. W dnie słoneczne o žago- 
ilniejszej temperaturze można między godziną 11 tą 
a 1l-szą łapać na wędkę: lipienie, okonie, szczupaki, 
płotki, czerwionki i bolenie. 


Kalendave. Dziś: 
św. Marjnsza ; jutro: 
Agatona pap. 


św. Marcjanny pauny i 
ás. Wilhelma biskupa i 


Kocznice. Dnia 9 stycznia 1797 roku Dą 
browski formnje legiony we Włoszech. 


Wspierajmy przemysł ojczysty ! 


. 


Dnia 9 Stycznia. 


Muzyka kościelna. Chór kośczła N. P.: 
Marji pod kierunkiem p. Ochmańskiego śpie 
wał wczoraj w czasie sumy wyłącznie same 
kolędy polskie na 4 głosy męzkie irafnie 
zharmonizowane przez St. Ochmańskiego, 

W kosciele OO. Kapncynów chór mięszany 
pod kiornnkiem p. Deca również śpiewał same 
pastorałki. Chór ten znakomicie się wywiązał. 
D* .ęczne i srebrne soprany i alty zasilane 
tenorami i potężnemi bazami cudownie się 
rozlewajły w piękuą harmonijną całość, do 
której akustyka kościoła OO. Kapncynów. zna- 
kcmicie się nadaje. 

Ślub. Du nznpełnienia wiadomości o ślubie 
p. Ksawerego Miknckiego z panną Jniją Ko 
marnicką, didajemy, Że związkowi temn po- 
błogosławił ks. dr. Jnljan Bukowski, proboszcz 
kościoła ów. Anny. Liczny orszak weselny 
składali pp. Madejscy, Stanisławowie Dnnaje- 
Wicy, Bnkowacy, Miknecy, Kozubowscy, Ko- 

marniccy i wiele innych. Chór p. Deca śpie- 
wał: „Veni ereator* Freyera i „Ave Maria" 
F. Wita. 

JE. Pan Wittek, szef sekcyjny ministerstwa 
handlu w towarzystwie czterech wyźszych n- 
„ządników ministerjalnych, wczoraj rano prze- 
jechał z Wiednia dë Kijowa, 

0 ks. biskupie Hryniewieckim donoszą nam 
z wiaregodnego źródła, że dostojnik ten i 
czcigodny wygnaniec objąć ma probostwo w 
Tnchowie świeżo osiereciałe pu É. p. infułacie 
ks, Rybarsk m, Wiadomeść tę jednak podajemy 
z zastrzeżeniem. 


Posiedzenie komitetu wybranego dnia 5 
stycznia w sali Rady miejskiej, przez właści- 
cjeli dumów, którzy zmnszeni są pokrywać 
dachy materjałem ogniotrwałym, odbyło się d. 
8 stycznia w mieszkaniu p. Lebneria przy 
ul. Sławkowskiej. Najprzód zebrani zastana 
wiali się nad sposobem przyjścia w pomoc 
tym właścicielom, dla których ustawa stano- 
wiłaby rninę, i w tym celn komitet postano 
wił działać w trzech kiernnkach, a mianowi- 
cie wybrano depntzcję, która unda się |) do dy 
rektora Kasy oszczędności p. Slęka, aby Kasa 
otworzyła fundusze pożyczkowe na tea cel. 
2) Do p. prezydenta o wstrzymanie na razie 
wymiaru kary za opóźnienie się w pokrywa- 
niu dachów materjałem ogniotrwałym, 3) do 
posłów na sejm w celu poparcia petycji u 
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władz rządowych i autonomicznych , o zmianę 
$. B7nstawy budowlanej dla Krakowa, w tym 
duchu, aby termin przedłnżono na lat 10, 
(wskntek czego wypadnie 60 dachów rocznie 
do pokrycia) i uwolnienia na lat kilka od po- 
davków tych właścicieli, którzy będą rekon- 
strnowali swoje domy 

Teatr amatorski w „Ogniskn* powiódł się 
wczoraj, jak zwykle, bardzo dobrze, Przy 
szczelnie wypełnionej gali przedstawiono „Trój- 
kę hultajskąć, Zarówno amatorzy, jak amator- 
ki wywiązali się z zadania bez zarzutu. Z pa- 
nów na szczególne uznanie zasłużyli sobie ci, 
którzy objęli role tytułowe, a knplety szewca 
+ obudzały publiczność do, serdecznego smiechu. 
Panny R. i M. w rolach śpiewaczek zbierały 
huc ne oklaski i były zmuszone powżórzyć 
swe pari ije. Fortuna wyglądała uroczo. Panny: 
B. H. i O wyboruie dostrvoiły się do całości. 

Z WROTE rękodzielników „Gwia- 
zda”. Niewielka sala napeiniła się wczoraj 
szego wieczoru „po brzegi“. Do mazora pro- 
wadzonego nader ochoczo przez wiceprezesa 
stowarzyszenia p. S. stauęło 26 par. Zabawa 
rozpoczęła się o 8, zakończyła się zaś po 
północy. 

Z wystawy obrazów. Pierwszy raknp dzieł 
do rozlosowania nastąpi w niedzielę dn. 18 
b. m. 

Zbiorowa wystawa prac Piotra Stachiewicza 
cieszyła się dnia i wieczorn wczorajszego nad- 
zwyczajnem powodzeniem, do 800 osób zwie- 
dziło salony Towarzystwa. 

Jedną z najtliższych zbiorowych wystaw 
będzie wystawa dzieł Tadeusza Błotnickiego, 
znanego zaszczytnie artysty-rzeźbiarza. 
Koncert kwartetu Udel, zgromadził wezo- 
raj bardzo liczną publiczność w asali „Sokoła“. 
Z teatru. Dawane po raz trzeci komeđją 
Dmuszewskiego: „Barbara Zapolska“ i wode- 
wil Jasitukiego: „Nowy rok“ nie przyciągną- 
ły licznej publiczności. Artyści role swe wy- 
konali bardzo starannie. 

W nadchodzącą sobotę 14 b. m. teatr zra- 
kowski zapozna nas z wesołą komedją auto- 
rów „Wielkomiejskiego powietrza” p. t. „Po- 
dróż na wschód“. W krotochwili Blumenchala 
i Kadelbnrga wystąpią panie: Kałużyńska, 
Koźmin, Trapszówna, Wojnowską, panowie: 
Ruszkowski, Slemaszko, Sliwieki, Sobiesław, 
Solski i Stępowski. 

P. Ludwik Solski na swój benefis zapre- 
zentuje ntwór, budzący w kołach literackich 
wielkie zaciekawienie p. t.: „Zdrowi i poka- 
leczeni“. Anator ukrywa się pod pseudonimem 
egoty Krzywdzica. 

Festyn na lodzie. Wedłng zapowiedzł, po- 
mimo silnego mrozu, odbył się festyn na lo- 
dzie w parkn krakowskim. Dość tłnmnie ze» 
brali się amatorzy sporto łyżwowego, wśród 
zehranych nie brakowało i masek i kostjn- 
ów. Buwione się doskonale, Wspaniałe ognie 
hengalskie, fajerwerki p. Mądrzykowskiego i 
koncert mnzyki wojskowej, przyczyniły się 
niemało do nrozmaieenia miłego popołndnia. 
Wielce podobały nią: pochód . vochodniami 
(czyby nie można na drngi raz pochodnie wy- 
żej trzymać, gdyż dym wydobywający się z 
nich szkodliwym jest na wzrok, a nieprzyje- 
mnym dla węchn) i popisy arlekina, jak ska. 
kanie przez ław o i inne sztuczki. 

Zabawa zakończyła się o godzinie 7 wie- 
czorem, 

Nagła śmierć. W sobotę dnia 7 b. m G 
godzinie w pół du 3 po południu zmarł nagle 
Jacenty Zak, wyrobnik. Zmarły zajęty przy 
układanin lodu w piwnicy (ul. Krakowska, 
1. 7), czując się niedobrze, wyszedł na świeże 
powietrze i w tejże chwili padł na ziemię. 
Przyhyły lekarz policyjny dr. Schwarz i le- 
karz miejski dr. Schaiter, skonatatowawszy 
dmierć, polecili zwłoki odwiedć do zakładu 
medycyny sądowej. 

+ Zmarli. Ignacy Bittner, żołnierz z ro 
kn 18638, urzędnik Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń, przeżywszy lat 49, zmarł w Kra- 
kowie dnia 8 b. m 


Mmm LL oreacn 


Teatr krakowski. 


„Sfinks*, fantazja dramatyczna w l akcie przez K a- 
zimierza Tetmajera. — „Nie dojechali“, kome- 
dja w 1 akcie przez Stanisława Gray bnera. — 
„Ostatni iant“, obrazek dramatyczny w | akcie przez 
Adama Staszczyka. — „Monogram“, krotuchwi- 
la w 1 akcie przez Antoniego Siemaszkę. 


Kazimierz Tetmajer, poeta z Bożej laski, 
w formie lirycznej zdobywał sobie dotąd uzna- 
nie i życzliwość nielicznych czytelników, ko - 
chających sztukę dla sztuki. Jak każdy mło- 
dy pisarz, sznkający Ścieżek nieudeptanych i 
kształtów świełych do wyrażania w nich my- 
śli swych, uczuć i wrażeń, chętnie i radośnie 
witał wszelkie „nowinki“, Realizm z dni 
rzedostatnich na duszy jego melancholijnej 
! mistycznej nie mógł wycisnąć tak silnego 
pietna, jak symbolizm ostatniej doby. Pier- 
wazy prześliznął się po niej ledwie, nie pu- 
zostawiając po sobie prawie sladu, drugi o- 


panował jego umysł, zawładnał nim, a serce 
czarem swym opętał. Czy na długo ? Nie 
wiemy. W kreacji jego najnowszej prześwie- 
ca pewna jasność intencyj, która—o ile nam 
się zdaje — nie pozwoli mu długo gościć w 
w zewnętrznej obsłonie mgiel i cbmur ciem- 
nych. Zresztą, ewolucje literackie i poetyczne 
podobne są do przeobrażania się owadn. Gą- 
sienica i poczwarka szkoły lub metody — 
staje się wtedy dopiero motylem, kiedy po- 
eta stworzy z niej, lecz nie dla niej, dzieło 
bezwzględnie wlasne, oryginalne, znakomite, 
piękne. 

Czy „Sfinks“ jest utworem odpowiądają- 
cym zupelnie całej pełni powyższego określe- 
nia? Szczerze odpowiadamy: nie, pomimo 
gorącej sympatji, jaką Żywimy dla autora. 
Jest jednak dzielem, naznaczonem znamieniem 
niezaprzeczonej indywidualności i wielkiego 
talentu, a to dażo — bardzo wiele. Znamię 
to wydawać się jeszcze może błyskawicowem, 
przełotnem, ale przyznać mu należy warnnki 
estetycznego piękna i niezmiernie glębokiego 
uczucia, tak dziś rzadkiego. Nie ulega wąt- 
pliwości, że fantazja dramatyczna K, Tet- 
majera poczętą została w duchn maniery Mae- 
terlincka, ale tryska z niej swojskość i odrę- 
bność, niemająca nie wspólnego z tonem, cha 
rakterem i — dodalibyśmy nawet — tenden- 
cją artystyczną poety belgijskiego, oraz de- 
kadentów paryskich. Składa się ona z kilkn 
różnoroduych pierwiastków, z których prze- 
ważna część nie jest wcale francuzką. Mieści 
się w niej odrobina Mickiewiezowskiego ro- 
maniyzmu, bardzo duży ludowego mistycy- 
zmo polskiego, trochę naukowych badań, a 
tylko tlo — to jest zespolenie wpływów i 
ducha przyrody z niejasnemi widzeniami i 
przeczuciami duszy — należy bezsprzecznie 
do szkoly symbolistycznej. Tyle co do for- 
aya 

Pomysl sam jest ua wskróś oryginalny, 
chwytający za serce swą niewysłowiona pol- 
ską nadczułością. Poeta dramatyzuje najsira- 
Bzliwszą niedolę ludzka, Bohaterem ntworu 
jest młodzieniec ślepy, glucby, niemy. rodzaj 
istoty, którą Francuzi zowią innocent. Ma 
ona jednak duszę, ba Bóg jej nie odmawia 
nawet tak upośledzonym buworzeniom. Ta du- 
aza, skrępowana tyla okropnemi materjalnemi 
więzami, pragnie kochać i kocha. Milość, naj- 
szlachetniejsze i najbardziej życiowe uczocie, 
wonią kwiatów — powonienie bowiem lączy 
tylko Leona ze światem — sączy się powoli 
ale potężnie w jego marne, kalekie ciało, nie- 
kierowane żadną Świadomością etyczną i czy- 
ni je narzędziem zbrodni. Nie znamy w lite- 
raturze enropejskiej tragiczniejszej postaci i 
tragiczniej pojętej sytnacji fizyologiczno-psy- 
cbicznej. Jest w tym pomyśle szerokość po- 
lotn, „przerastająca miarę wszelkiej utalento - 
wanej ECON i wszelkiej, nowocze- 
sności... manierowanej Czy jednak dramat 
zeń wysnuty jest już dziś możliwym na sce- 
nie? Wątpimy. 

Sukces sobotni, jaki „Sfinks* zdobył wstę- 
pnym bojem, był powodzeniem pięknego i 
kunsztownego słowa poiskiego, jakiem IKaź. 
"Tetmajer włada, jak prawdziwy poeta. Nie 
przypuszczamy, aby liczne zgromadzenie, się: 
żone z osobników różnych umysłowych w 
ksztalceń i dyspozycyj duchowych, nmiado, 
a przynajmniej chcialo zagiądać w czarną, 
beznadziejną, przeznaczeniową — jakąś niby 
starożytną — otchłań, Ereb okrntnych dla 
natury ludzkiej upokorzeń i męczarni, sìa- 
bym zaledwie rozówiecuny prom eniem. W 
życiu istoty podobne do Leona budzą współ- 
czucie, a może nawet i zastanowienie, ale 
w dziele sztuki wydają się doiąd jeszeze a- 
nomalją, zboczeniem od form zdawkowej e- 
stetyki. Tragedja wewnętrzna duszy kretyna 
mniej obchodzi ogół Indzki — pozornie du- 
mny i pewny siebie — od dramatów zwis- 
rzęcych, od sadów bocianich, od psycbolo- 
gicznego stanu psa, konającego z glodu na 
mogile swego pana. A szkoda, ho obserwa- 
cja i badania w tym kierunku, mogłyby nie- 
tylko poezję, ale i wiedzę wzbogacić. Dla 
nas, bądź co bądź, „Sfinks* jest EN ea in 
teresującym, a jako utwór literacki pięknym, 
odtworzonym wedle wrażeń iudywidualnych 
w stylu szlachetnym, spokojnym, poważnym, 
napcjonym prześliczuą — ani na chwilę ckli- 
wą — czulością. Wyżyn bezwzględnej do- 
skonalości nie dosięga, ale autor jest tak 
młody i tak bardzo utalentowany, że po tym 
pierwszym górnym locie, można się spodzie- 
wać, iż wkrótce wzniesie się aż do szczytów, 
nad któremi przyświeca „jutrzenek greckich 
różana pogoda*. 

Dzielnie do powodzenia „fantazji dramaty- 
cznej“ przyczynili się nasi artyści. Bardzo do- 
brze spełnili nader trudne zadanie : pani Wol- 
ska, panowie Śliwicki, Solski i Feliksiewicz ; 
a już dla panny Kałużyńskiej. nie mamy dość 
pochlebnych wyrazów, na wypowiedzenie jej 
naszego szczerego, gorącego uznania. Gra ar- 
tystki pełną była szlachetnej prostoty, za- 
cbwycającej równie znawców, jak profanów. 
Co to znaczy jednak inteligentna informacja I 
Ale niestety — jak mawiał Laube — w tea- 
trz bywa wszystko; dekoracje, kostjnmy, re- 
kwizyta, artyści utalentowani, znakomite dzie- 


la dramatyczne, nie ma tylko.. 
razem szczęśliwie, był i pueta. 
Zygmunt Sarnecki. 

(Dokończenie nastąpi). 


. poety. Tym 


Ostatnia poczta. 


9 Stycznia. 

Rokowania w sprawie utworzenia eż 
ści w Izbie poselskiej austrjackiej Rady psń- 
stwa toczą się bez przerwy. W sobotę od- 
byla się u br. Taafiego konferencja, w której 
uczestniczyli ministrowie : hr. Falkenhayn, dr. 
baron Gautsch, dr. hr. Schueabora i dr. Siein- 
bach oraz prezes klnbu konserwatywnego hr. 
Hoheuwarth. 

Dziś rozpoczynają się w Libercn wybory 
do rozwiązanej przez Rząd krajowy Rady 
gminnej. Obydwa rywalizujące z sobą stron- 
a ctwa t. j. niemiecko-narodowe, które przed 
rozwiązaniem było w większości, jak liberalne 
rozwinęły szaloną agitację. 

Biskupem w Królowym Hradeu został wy- 
brany kanonik wyszehradzkiej kolegjaty ks 
dr. Edward Brynych, ur. 4 maja 1846 roku 
a wyświęcony na kaplana w r. 1868. 

Sekretarz stanu w węgierakiem minister- 
stwie skarbu p. Lang ma, weding zapewnień 
dzienników, w najbliższym czasie ustąpić. 

„Katechizm ślubów cywilnych* oto nazwa 
wymierzonego przeciw odnośnym projektom 
rządu węgierskiego ulotnego pisma, które w 
liczbie 400.000 egz. zostanie rorzucone po calych 
Węgrzech. 

Niemiecki Reichsanzeiqer ogłasza, że kwoty 
na sumy wypłącane z fundnszu Welfów nie- 
zwłoeznie po stwierdzeniu przez cesarza były 
atszczone. Dlatego doniesienie pisma Vorwärts, 
jakoby kwoty te byly w czyjemkolwiek ręku, 
zupełnie jest bezpodstawne. 

Nowy bil irlaadzki już wyszedł gotowy z 
redakcji szczególnego komitetu ministerjalne- 
go i zuaiduje sie w ręku wszystkich człon 
ków gabinetu Nie można wątpić, że ulegnie 
on jeszcze pewnym zmianom, zanim wejdzie 
na porządek dzienny Izby niższej, 

Gładstone dokłada wszelkich starań, aby 
treść biln nie doszła przedwcześnie do wia- 
domości publicznej, co mogłoby nie korzy- 
stnie wpłynąć na los jego. 

Wszelkie wiadomości przeto, odnoszące się 
do bilu polegają na dowolnych kombinacjach, 

Emigranci bulłgarscy postanowili wykonać 
zamach na osobę bulgarskiego ajenta dyplo - 
matycznego w Konstantynopolu p. Dimitrowa. 
Uwiadomiona o tem Porta ustawila straż 
przed bulgaraką ajencją dyplomatyczną, 

Mormoni, którym kongres waszyngtoński 
zabronił dalszej egzystencji w granicach Uuji 
północne -amerykańskiej, postanowili przenieść 
się do niższej Kalifornji, należącej do Me- 
kaykn, 


Ostatnie telegramy. 


Dnia 9 stycznia. 


Lwów. Z powodu znanej naszym czytel- 
nikom kurendy, wytoczyła .Hałyc'aja Ruś“ 
najprz. metropolicie Sembratowiczowi pro- 
ces 0 obrazę czci. 

Wiedeń. Mioieterjnm handlu, nadalo kon- 
cesję na roboty techniczne lokalnej kolei Po 
knckiej, z Śzeparowiec, przez Kolomyję. Ho- 
rodenkę do Zaleszczyk, z odacgą, od Horo- 
denki do Daiestru, naprzeciw Uścieszka, pa- 
nom: Jaknbowi baronowi Romaszkanowi, So 
biesławowi hrabiemu Mieroszo wskierau, adwo 
katowi Biefanowi Grudzińskiemu i Stefanowi 
Zakrzeńskiemu. 

Wiedeń. We wtorek skończą się per- 
traktacje w Sprawie anstrjackiej pożyczki wa 
litowej. 

Wiedeń. Poludniowi Siowianie wystąpili 
z klubu Hohenwarta i utworzyli semoistny 
klub. 

Wiedeń. Montagsrevue donosi, iż toczą się 
pertraktacje na drodze dyplomatycznej po- 
między mocarstwami, zdąłające do obmyśle- 
sian wspólnej akcji przeciw rozwleczeniu cho- 
ery 

Wiedeń. Granica prnska i saska zostały 
zamkuięte dla wywozu nierogacizny z Au 
strji, celem zapobieżenia możliwemn szerzeniu 
się zarazy. 

Wiedeń. Król Karol rumnński przejeżdżał 
wczoraj, d. 8 b. m. wieczorem w drodze do 
Sigmaringen 

Budapeszt. Kongres socjalno-demokraty - 
czny został zamknięty. 

Budapeszt. ETE dwa wypadki śmierci 
na cholere. 

Praga czeska. Posel do Rady państwa 
dr. Alojzy Zacker, prof. wszechnicy praskiej, 
zlożył mandat poselski. 


| Andrienx były tylko zręcznym 


Tryest. Sara Bernhardi dała tutaj dwa 
przedstawienia gościnne. Obecnie już wyje- 
chała. 

Berlin. Reichsunzeiger przytacza wyozer- 
pujące sprawozdanie niemieckiego posle w 
Barnie szwajcarskim von Būiowa w sprawie 
kwitów welfickich, ogłoszonych przez każe 
wärts. Sprawozdanie wykazuje, iż już 
wiosnę 1892 r. miał księgarz Cezar Szhmidt 
drukować broszurę p. t.: „Za knlisami tun- 
dusza welfickiego*. Jako ” autor podpisany 
mial być ex-pulkownik Ehrenberg pod pseudo- 
nimem barona Artina. Sprawą zajmowali 
się, z polecenia jakiejś wysoko polożonej 
osobistości, która pisała się von i dawala 
słowo homorn, ił kwity są autentyczne, 
by i wirtemberski pulkownik Miller i Lua: 
ge, syn profesora chemji na uniwersytecie 
zurychskim, i matki Angielki, naturalizowa* 
ny Anglik. Panowie ci zgłosili się do posel- 
stwa niemieckiego z propozycją, iż oryginały 
kwitów spalą, czego też Miller w obecaości 
naczelnika kancelarji poselskiej Jordana w 
Zurychu dokonal, czy mópi dokonać, zbliżył 
bowiem do ognia zwój 115 kwitów, w chwili 
kiedy Jordan przez delikatność się odwrócil. 
Z kwitów zdjęto jednakże fotografie i tp: 
W rezultacie broszura nie wyszła. 

Później usiłowano ją wydać w Paryżu, 00 
wywolało korespondencję pomiędzy Berlinem 
a hr. Mūnsterem Na Bflowie pp. Ehrenberg, 
Miller i Luoge zrobili wrażenie blagierów i 
wydrwigroszów, rzecz sama usiłowaniem Wy- 
puszczenia w obieg jakiego sensacyjnego fal- 
syfikata. Po oświadczeniach Reichsanzeigera 
żąda Freisinnige Ziy. aowych szezególów i 
dowodów od Porwdrts'u inaczej bowiem by- 
loby wykazane, iż redakcja tym rozmaitym 
ex-pulkownikom dała się wyprowadzić w pole. 

Dortmund Pociąg kolei żelaznej, idący z 
Berlina do Kolonji, na stacji Rauzel padl 
ofiarą zamachn dynamitowego. Bomba eksplo- 
dując wyrwała szyny ua przestrzeni póltora 
metra. Ani wagony, aui też publiczność nie 
doznala żadnego uszkodzenia. 

Paryż. Szerzy sie pogłoska, iż cała spra- 
wa panamska, a w szezególności rewelacje 
menewram 
giełdowym. Andrieux grał na zniżkę, dlatego 
też rozszerzał jak najbardziej zatrważające po- 
gloski. 

Paryż. Sprawa Baihauta się wikła. We- 
dlng ustaw oskarżać może tylko Izba depu- 
towanyeh, sądzić senat. Senat radby nmyć 
ręGe. Rząd zapewne pozwoli lzbie dep. spra- 
wę odesłać przed trybunal przysięgłych. 

Paryż. Zawiązala się „liga czynu“ zmie- 
rzająca do utworzenia socjalnej republiki na 
gruzach obecnej. W sklad ligi weszło pięć 
frakcyj socjalistycznych : possybiliści, allema- 


niści, blanquiści, guesdyści (kollektywiści) i 


niezawiśli, Każda frakcja wysłała po 10 de- 
legatów do komitetn centralnego, który bę- 
dzie odbywał obrady potajemnie. Paryż po- 
dzielono ma 80 sekcyj. Po wykończeniu or< 
ganizacji sił socjalistycznych, komitet 50-0in 
wyda odezwę oglaszającą wybuch rewolncji. 

Komitet 11-tu opanowali anarchiści. 

Paryż. Zaaresztowano 6 anarchistów. Przy 
rewizji znaleziono u nich broń, odezwy i pi- 
sma kompromitujące. 

Paryż. Wydaleni zosiali „nihiliści* (1) ro- 
sjania (?) Wojciechowski, Abrannowski A 
Demsky (zap. Debski) i „Gendynowski (oby= 
ba Gędzinowski), z granie Francji. (Zapewne 
jestto młodzież socjalno -rewolucyjna polskiego 
pochodzenia, jak świadczyloby brzmienie na- 
zwiak. P. R) 

Bruksela. Progresistowski brukaelski de- 
patowany adwckat Lepouire wykatal, iż pro- 
jekt Bcernacrta stoi w sprzeczności z niere- 
widowanymi artyknłami konstytucji- 

Sztokholm. Dnia 6 b. m. odbyły się wJ- 
bory do Rejchstagu iudowego, jaki organi- 
zują liberałowie i socjaliści. Ci ostatni BWy * 
ciężyli w Gotnenburgu i Maimó i prawdo- 
podohnie zwyciężą w stolicy. 

Cetynia. Zatarg nadgraniczny z Turcją — 
zalatwiony. 


z EN 
Fa aeaaee 
Przyjechali do Krakowa. 


Dnia 9 stycznia. 


Grand Hoteli. K. hr. Attens z Wiednia. — Dr. N. 
Loewenstein ze Lwowa. £: 
Hotei Saski. J. br. Wiedersperg z Kobierzyna. 

Z. Surzycki z Róbrka. — J. Krzecznnowiczowa m 
ścielnej wsi (W. ks. Pozn.). — J. Neumniiz z Wie- 
dnia. — J. Bernardiner z Wiednia, — J. Jordan ze 
Lwowa — L. Galewski z Sosnowiec. — J. Waniewi- 
czowa z Kiele. — Boh. Zaleski z ar Podolskiej. — 
L. Baumann z Wiednia — Dr. Obtułowicz e 
Lwowa. — R. Keru z Król. Pol. — J. hr. Lasoc 
z Kobierzyna. — F. Graper z Krakowa. — Br. y- 
wińska z Nagórzan. — St. Dolański z Baranowa. — 
towiecka z Galicji. 
SYF Nrazdańsxi. K, | Zaremba z Częstochowy- 
Hotel „pod Różą'. A Zaporski z Miechowa. 
Hotel Krakowski. "Dr. T. Hankiewicz z Krakowa. 
Hotel Narodowy. A- Zie iński z Sierszy, — J. Mui- 


ler z Łańcuta. — E. Jezierski z Bączna. 
Hotel Centralny. A. Donner ze Skoczan, — St Mo- 
rawiecki z Erosna. — L. Zdanowicz z Kołomyi. — 


T. Ostaszewski z Uliny Wiel. w Król. 
E. Schäffer z Krakowa. 

Hotel Poliera. Sob. hr. Mieroszowski z Piaskowej 
kały. 


Połskiem. — 


>» jJelonkowe, reniferowe 


duńskie 
edwabne i wełniane. 


glacé, 


, az GTYKOtowe j 


ękawiczek 


yE 


ą wszelkie gatanki Y 


caj 


„ pole 


z własnej fabr 


kangurowe 


opok Kościoła N. P. Marji 


Bracia BILEWSCY w Ar akawIe 


KURJER POLSKI 


NA KJLĘDE! Obrazki świętych le 


poleca i przesyła do przejrzenai 


DROBNE OGŁOSZENIA. 


0d wyrazu zwyk 
2 ct., tłustym em po & ch, 
Minimum eeny ogłoszeń 25 et. 


o sprzedanła futro podróżne, 
niedżwiedzie, ul. Szewska Nr. 
16, I piętro, między SE: r” a 
a 3- a popołudniu. 
SBE obszerna do TE 
cia. Mały Rynek — Mikołaj- 
ska 4. 
pa pokoje większe iub mniej- 
sze i kuchnia w oficynie do 
wynajęcia. Mały Rynek — Miko- 
łajska Nr. 4. 
prenumeratę na czasopisma kra- 
jowe i zagraniczne przyjmuje 
GUL W. Poturaiskiego w 
górzu. Najnowszy katalog bez- 
płatnie. 2205 5 8 


F ortepian krótki, z metalową 
płytą, mało używany tanio do 


drukiem | N?UK! kroju podtng najprakty- 
|** czniejszego i najłatwiejsze- 


go systemu wiedeńskiego: sukien, 
okryć, żakietek, rotund itd., o- 
raz wszelkich ubiorków dzie- 
cinnych, wynczam z wszelką 
dokładnością. Uvzennice zamiej- 
scowe znajdą u mnie umieszcze- 
nie i opiekę. Zarazem wykony- 
wam wszelkiego rodzaju robo: 
iy w zakres toalety damskiej 
wchodzące. Ł. Łarkiewiezowa 
w Krakowie, uł. Wiślna. 1. 4, 
I. piętro. 2050 
SHE korzenny z urządzeniem, 

z koncesją na sprzedarz naf- 
ty, na przedmieściu, pod korzyst- 
nymi warunkami zuraz do na- 
bycia. Wiadomość pol L. 2192 
w Administracji „Kurjera Poiskie- 
go“. 
peny uzdolnione w wyrobie kra- 

watek, znajdą umieszczenie 
w „pierwszej poiskiej krajowej fa- 


2192 5 12|4 


BESSSSSSSSSSSSSSES: (Ś) 


bryce* takowych „JANINA= Rynek 


sprzedania, Niecała Są 3 A 
Nr. 26. 2172S 


210 1 4 


000000000000000000000000000000000000g0 
Donoszę uprzejmie Sz. Kanioni, iż założyłam w Krakowie $ 
przy ulicy Szewskiej Nr. 2% (cukiernia p. Schmida). 


Pracownię sukien damskich, 


wykonując starannie i podług najświeższej mody wszelkie za- 
mówieniń, Długoletnia praktyka za granicą, prowadzona 
z wielkiem powodzeniem daje rękojmię zadość uczynienia 

wszelkim wymaganiom. 1265 6 6 


Z głębokim szacunkiem Marja Klause. 
OBGIBUARAJAAUELDGNPRONESARBAC DNASDIABYGA 


OOOBOOGSCECGOGE 9) 
Bardzo ważne dla Panów! tej 


Z powodu krótkich dni w tej porze, urządziliśmy w skła- (5) 
dzie naszym światło elektryczne, xtóre umożliwia rozpoznać (5) 
kolor i jakość towarów jak w dzień. í )) 


FILIA WIEDEŃSKA 
Heilmana Kohna i Synów K 


SUKIEN MĘSKICH 


ul. Grodzka, I. 9, |. p. 
poleca w doborowym zapasie: 
Paletoty, (Chesterfildy, Kaiserroki, Menżykowy, 
Szlafroki, Hawsloki, ubrania marynarkowe, żakie - 
towe, salonowe i frakowe, Spodnie kamgarnowe, 
Bondy do podróży, Kamizelki jedwabne, oraz wielki 
wybór ubrań dziecinnych podług najnowszego 
fasonu. 
po ocenach fabrycznych. 
Z uszanowaniem 


Heilman Kohn i Synowie, 
ulica Grodzka, L. 9, l. piętro. 


Składy NASZE: ~ Wiednia, w Krakowie, uł. Grodzka 1. 9. 


+ w Przemyślu, we Lwowie, w Czernio- 
wcach, w Białej (Bielsku), w Opawie, w Pilźnie w Tarnowie 
w Rzeszowie, w Jarosławiu, w Stanisławowie i w N. Sączu 


SOB zcoRscccccoccza OD] 


Pierwszy parowy 


AMERYKAŃSKI MŁYN 


do kości i nawozów mielonych 


założony w roku 1891 
w Klimkówee, p. Rymanów. 


— = 


Fabryka zbudowana według najnowszych wymogów te- 

chnicznych, zaopatrzona w najnowsze patentowane apa- 

raty, maszyny etc., laboratorjum chemiczne; — oświe- 
tlona elektrycznie. 


Wyrabia wszelkie gatunki nawozów fabrycznych, t. j. 

mąkę kościana surową, parzoną i zaprawianą kwasem 

siarkowym, nadfosforany, makę rogową z fosforytów. 

żwili Thomasa ete., jakoteż tłuszcze, oleje i inne arty- 
kuły w zakres przedsiębiorstwa wchodzące. 


Worki i plomby z marką ochronną yhe i firma ŚL. 
Ostaszewski, Klimkówka, p. Rymanów. 


Doświadczenia z nawozami sztucznemi. robione na wła- 

snych polach, można oglądać w różnych porach roku. 

Na donuszacych o przybyciu konie będa oczekiwać na 
stacji Rymanów. 


GUS" CENNIKI NA ŻADANIE DARMO I OPŁATNIE. "zBe” 
Na wszelkie zapytania odpowiada się odwrotnie. 
Zarząd dóbr Klimkówki. 


poczta, stacja kolejowa i telegraficzna Rymanów. 


Wiedeński Magazyn ubiorów męzkich i dziecinnych 


CHEMINA FELDMANNA 


Flac WW. Świętych 1. 1, róg al. Grodzkiej, obok Magistratu, 
zaopatrzony został na sezon jesienny i zimowy w 
najmodniejsze i najlepsze ubrania męzkie i dziecin- 
ne, sprzedając takowe po cenach fabrycznych, 
“a mianowicie : 


Szlafrok zimowy od złr 7 do . . Złr. 15. 


Ubranie marynarkowe z szewiotu dobrego oe a) 
Spodnie kamgarnowe, zimowe - 4.45 
Paltot szewiotowy lub monioniakowy od złr. 12 do 25.50 
Ubranka dzlecinuė od 5 ian M8 
Płaszczyki  , ~ 5.95 
Kożuszkt wyborne z futrzanemi kołnierzami 5.5, Mik 

= kangurowe . . . +: e „ 15.50 


Upraszając o liczne względy, ZSP 
819 Z poważaniem CHEMIN FELDMANN. 
[A na ja a eo a S 


Wszelkie papiery wartościowe, bankno- 
ty zagraniczne i monety kupuje i sprzedaje pod naj- 


korzystniejszemi warunkami 


) 


| 
| 


ZMIANA LOKALU. 


Podpisany ma zaszczyt donieść P. T. Publiczności 
że swój E ANDEL WW/EN dotąd przy ulicy | 32 
Krupniczej się znajdujący, przeniósł na ulicę Szewską 
pod L 18. 


Dziekując uprzejmie swoim odbiorcom za dotych- 
czasowe względy, polecam się nadał łaskawej pamięci. 


Z poważaniem  Anteni Schulz, 


355 


806015008 


Nowy Dzwonek 


czasopismo ludowe, naukowe, religijne 4 
i powieściowe, wychodzi eo tydzień, 
w każdy piątek. 

Przedpłata roczna: Æ złr., półroczna: © zlr., 


kwartalna fl zlr. 


Gazetka ludowa 


$ wychodzi w pierwszy i trzeci piątek 4 
w miesiącu i zawiera: wiadomości poli- 
tyczne, sprawy krajowe, nowiny ze Świata, 
kronikę kościelną i rozmaitości. 
Przedpłata roc na: A złr, półroczna: 50 ct. 


a 


tańszych od wiedeńskich. 


Każdy prenumerator „Nowego, 

,Dzwonka* otrzymuje  „Gazetkę 

Ludową* zupełnie bezpłatnie. 
ADRES: 


Redakcja „Nowego Dzwonka” 
Kraków, Pijarska 5. 1303 


OROOOCOCUOCOKAZOCK 


BEZ BLAGI! 


NAJWIEKSZY WYBÓR 
fortepianów, pianin 
i fisharmonij 
w składzie fortepianów 


Jana Mattis 


„„ KORDECKIEGO| 


rozsądny i uczciwy zrozumie tego legalną potrzebę. 
BEZ BLAGI! J 


a amar e) 
Pierwsza polska krajowa Ą 


3% 


5 FABRYKA sa: 


wykonywa : 


RRNA 


ŚĆ poleca WPanom krawaty najrozmait- 
JÈ szych fasonów z wielkim gustem i ele- 
gancją wykończon, Modala francuskie 
R: angielskia, oriz krawaty dh Wgo Da- 
caowieństva i pp. oficerów. 1179 
Wszelkie wyroby rękawiezniezo. 


Skład prawdziwych zagranicznych pirfame- 
ryj, towarów galanteryjnych i.t p. 


SĘ” Ceny bezkonkurencyjne. ZAE e I 
RRR 


zy t 
Aa- WIEŻ Z dniem 
©) pierwszego Sierpnia roku 189I-szegn 
sprzedaję wszystkie nowe fortepiany i pianina ma- 


jego składu 5°/ poniżej cen fabrycznych i zadowalniam się 
reszta otrzymywanego cd fabrykantów rabato. Że tak jest rze- 
czywiście, o tem można się łatwo przekonać przy pomocy jużto zniesie- 


a Się wprost z fabryka, które każdemu jaknajchętniej ułatwiam, jużto eeu- 
ników i ksiażek rachunkowych, które SZYSZKI z całą gotowością pokazuję. — 
b) Częścią reszty, która mi © mach pozostaje od fabrycznego ra- 
batu, opłacam wszystkie ko- „48688 szia przewozu danego narzę- 
dzia muzycznego od fabry- „AŚ ki aż do miejsca przezna- 
czenia. c) Na żądanie wy- E syłam fortepiany i pia- 
nina ze wskazanej mi fa- bryki wprost pod wska- 


malnie. 


rozsyła 
na zadanie bezpłatn 


KARAKKRAKKKANAKNIE 


|| który (m.p. w Wiedniu) 
fabryce 400 złr.. a z 
(n. p. do Tarnowa) ko- 
sprzedaję za złr. 380 
nowa bezpłatnie. d) 2a 


zanym mi adresem i sprze- | daję je na tych samych 
warunkach, na których /4 PA Meza 
zyczne znajdujące się > na moim składzie; ka- 
zdy więc taki fortepian, |53 

kosztuje na miejscu we B B. GA 5 R Y E l 5 K | : y 

opakowaniem i dostawa |JSMNE 

sztowałby 430 złr. — |WSB ; 

„i odstawiam aż do Far- (WIĘ KRZYSZTOFORY - 

"wszystkie nowe, nawet (WE najtańsze narzędzia 
| muzyczne mojego skła- NĘ du (a więc za fortepiany 
4 od złr. 300i pianina od złr. 200) daję porękę 
X 20-letnią. e) Każde na- X RA K 0 wo rzędzie muzyczne kupione 

u mnie (albo w moim skła- dzie, albo w jakiejkolwiek 
fahrycs za moim pośredni- "9, ctwem) przyjmuję napowrót 
w tej samej oenie, w jakiej je sprzedałam i wymieniam na inne, jeżeli kto tego za- 
1, żąda w przeciągu trzech miesięcy od kupna. /) Sprzedajac fortepiany i pianina 
4_ na raty (chociażby po 10 złr, miesięcznie) nie żadam za nie ani centa 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę. g) Narzędzia muzyczne uży- 
a wane wymieniam za doplata na nowe. AJ W sprzedaży 
forteplanów i pianin wstawionych u mnie w komis 
Pośredniczę zupełnie bezintere- 
> gownie, © NEC a 


Kantor wymiany MI c. K 


xj): 10a, caGzelny | sdpowiedzialey radaktar: Br. józe? Qrzewski. 


zagranicz- 


1207 4 6 


DLA OBU OBRZĄDKÓW 


poleca P. T. Duchowieństwu: 
statuy, monstrancje, kielichy, lichtarze, świeezniki, lampy, oraz wszelkie 
w zakres magazynu przyborów kościelnych wchodzące przedmioty po cenach znacznie 


w moich pracowniach ze znajomością art; styczną i Ściśle na oznatzony termin. 


Wielki wybór chińskiego srebra z pierwszorzędnych fabryk, jak CHRISTOFLE 


Przybylskiego w Krakowie, 


Rynek, A-B 46, 


ornaty, kapy, sztandary, komże etc. jak również 


— Wszelkie szaty liturgiczne battuje i wykończa się 
916 22 50 


i Spółka w Paryżu i innych 


Kotły parowe. — Maszyny 
parowe. — Narzędzia rol 
nicza. — Narzędzia wier- 
tnicze systemu kanadyj- 
skiego. — Pompy wszel- 


kiego rodzaju do wody 

i do innych płynów. — 

JANINA‘ Rezerwoary. - Odlewy bu- 
W dowlane. — Części trans- 
EAZA misyjne systemu  „Sel- 


lers“. — Młyny. — Tarta- 
ki. — Gorzelnie. — Kroch-. 


Cenniki i kosztorysy 


Je. 


yd L bak poteczneg 


RRRRRDZNRNNNNRADARNANRDORRRZZNS) 
Zarząd piekarni parowej w Podgórzu 


podaje niniejszem do wiadomości P. T. odbiorców, 
iż od d. 1 stycznia 1898 r. zacząwszy wypiekać będzie 


chleb czysto żytni 
w hochenkach ważących 2 i 3 kig. po cenie 20 i 30'ct. 


Wszystkie aencje zaopatrzone w tablicę piekarni parowej w Podgórzu, 
utrzymywać będą ten gatunek chleba na składzie, jak również podejmie . się 
Zarząd odstawić pieczywo wprost -do domn za poprzedniem zamówieniem li- 


Ces. król. uprzyw. 


pod firmą 


L. ZIELENIEWSKI — KRAKÓW. 


- 


własnego nakładu, jako też i obcych wydawnictw W największym wyborze i po najniższych cenach 


Księgarnia Katolicka Ora Władystawa Miłkowskiego w Krakowie. 


Sa a R RTRAY 
S3 Najpierusza krajowa fabryka buljonu ZYGMUNTA SOŁKOWSKIEGO 


w Krysowicxch p. Mościska, 
odznaczona medalami, dyplomem honorowym na wystawach krajowych. 
Według orzeczenia Szanownego Towarzystwa lekarskiego krakowskiego, opartego na ; 
badaniach przedsiębranych przez komisję przemysłowa tegoż Towarzystwa, pozostającą pod k 
przewodnictwem prof. Dra Korczyńskiego. BULJON ien jest wydatny, ma sinak przyjemny, 
daje się dłuższy czas przechowywać i odznacza się korzystnie znakomitą ilością istot wy- 
ciągowych. Ponieważ według rozbioru, dokonanego przez prof. Uniw. Jagiel. Dra Olszew- 
"OE bulion ten zawiera więcej ciał organicznych, aniżeli rozmaite ekstrakta mięsne, Za- 
graniczne (Liebiega, Buekenthala, Kremmericha, Bruhla i t. p.), co do ilości azotu 
stoi z niem! na równi, a niektóre nawet pizewyższa, przeto może być używany z korzyścią 
nietylko jako buijon w ścis'em te go słowa znaczeniu, ale nadto w zastępstwie 
nych wyciągów, czyli ekstraktów mięsnych 
Do nabycia jest wa wszystkich większych handlach korzennych. 


A A 


Odznacony wieloma listami nznania, w roku 1866 założony 


PIERWSZY KRAJOWY MAGAZYN WSZELKICH PRZYBORÓW KOŚCIELNYCH 


P 
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PA) eeg 
BJ TEZ. 
kupuje, a po gruntownej 
naprawie sprzedaje po 
umiarkowanych cenach 
z odpowiednią gwarancją 


franc. Radomski 


mechbanik, 


w Krakowie, nl. Florjańska 26. 
| a —wonĄ 


Stare monety 


polskie (numizmaty) w całej ko- 
lekcji lub pojedynczych stzukach, 
wzory monet Zagórskiego, zde: 
fektowana Kronika polska Biel- 
skiego, niekompletna *Encyklo - 
peja- duża Orgelbranda, są ta- 
nio do odstapienia. Wiadomości 
udzieli: L. Gorski, Grzegórzki 3l. 


NTOAZE © 
BGUBNA LK; 1 


KK ZES 
KSIĘGARNIA 

L. Zwolińskiego i Spółki 
W KRAKOWIE, 


poleca wydaną własnym na- 

kladem, zabronioną przez 

cenzurę rosyjską najnowszą 

trzy tomową powieść wspól- 
czesną 


Zygmunta a E 
13i1 


ZAKLIKA 


Cena egzemplarza tylko złr. 
8.50, z przesyłką w opa- 


. pod tytułem 


z: stownem, adres'wanem do Zarządu piekarni parowej w Podgórzu. 1324 5 5 Ę db 8 
w Krakowie, sce rekamend. złr. *B.95. 
ulic 6. kmny, (tate Victoriej | CGZQ%8235223235223225750235357232322225223 320505038 — 1 
Sprzedaż, Zaimiaus. Wynajem, Ueuy hezkonkurencyjne. | ; 
~ Przy odpowiedniej gwarancji daję każdemu na raty. Przy ce 
nach sprzedaży na raty dolicza się odpowiedni procent, gdyż każdy Z A EE GEE Dg a a EE 


FABRYKA MASZYN, KOTŁÓW ORAZ ODLEWARNIA ŻELAZA I METALU 


r—J 
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pF Cc] FAO A 


TEATR AMATORSKIE 


wydawane nakładem 


JÓZEFA. BLIZIŃSKIEGO. 


. Broń niewieścia, kom, w 1 akcie zniem eck. 30 ct. 
. Za pozwoleniem łaskawa pani! kom. w 1 
akcie z francusk. (Labiche) .40 , 
Łapka na myszy, kom. w l akcie z fran. 30 , 
Partja pikiety, kom. w lakcie z fr. (Fournier) 40 „ 
Takie wszystkie, kóm. w 1 akcie z franc. 30 , 
. Monogram, krotochwila w 1 akcie Antoniego 
Siemaazki 
„ U doktora, fraszka scen w 1 akcie Wiad. 
hr. Koziebrodzkieg BINARE r SOE TE 
. Promyk słońca, r w lvakcie Franciszka 
Domnika. 
Kartka wycięta, KOM 1 akcie M. Dzików? 
skiego- Chamskiego 
Jam | bogaty, drobiazg dram. w l akcie Wład, 
Maleszewskiego 
„ Nie dojechali, kom. w 1 akcie St. Graybnera 40 „ 
, Frzestrogą cioci Zosi, drobnostka dram. w 1 
akcie, wierszem, Wład. Sabowskiego. . . 40 , 
Pod prasą: 
13. Wigilja św. Andrzeja. 1081 2 ? 


Do nabycia we wszystkich znac niejnzych księ- 
garniach kraj. i zagr.nicz. lub wprost u Wydawcy, 


Kraków, ul. Karmelicka 15, I Wa | 
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ekstraktem słodowym 
wyrobu 


Koustantego WISZNIEWSKIEGO, 


aptekarza w Krakowie, 


polecone przez Towar.ystwo le 
karskie krakowskie na wniosek 
komisji przemysiowej legoż To- 
warzystwa, pismem z dunia 21 
| kwietnia i899, L. 338. 
Sposób użycia: Dorosłe 
osoby używać mogą w razie ka- 
szlu, kataru, płuc iżołądka, oraz 
po małej 
p łudniem, 
oraz idąc na 
6 !0 


w razie osłabienia, 
szklaneczce przed 
przed wieczorem, 
1315 spoczynek. 


Cena flaszki 36 centów. 


ANA zz 
Dębowe trumny 


uznane jako najtryabze 
posiada w wielkim wyborze 


Zakład pogrzebowy 
„CONCORDIA“ 
J. K. Pekaiskiego 


1335 w Krakowie. 310 
Oeny fak s5yczne 


w RR WAR GO R Rae Rynek 1. 30. g~ Zlecenia 
z prowincji uskutecznia się odwrotną pocztą bez do- 
liczenia prowizji. "JBE 


Brak W: L. Asczyca I Spółki psd zurządom aza Quduwzzlsg". 


